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Jak udało nam się dowiedzieć, 
na pewno nie będzie to Jacek 
Krzyżanowski, którego wielu 
wymieniało jako potencjalnego 
kontrkandydata urzędującego 
prezydenta.
 

19.675 – tyle pod-
pisów przekazał w 
piątek Obywatelski 
Komitet Referen-
dalny komisarzowi 
wyborczemu. 
By doszło do referendum ws. od-
wołania prezydenta Gliwic Zyg-
munta Frankiewicza, OKR mu-
siał zebrać co najmniej 15.084 
ważne podpisy. Z praktyki wia-
domo jednak, że w podobnych 
przypadkach około 3 tysięcy 
podpisów zostaje unieważnio-
nych, najczęściej ze względu na 
powtarzające się nazwiska czy 
błędne numery PESEL. Po przeli-

Komisarz liczy 
podpisy
Perspektywa jesiennego referendum wydaje się 
coraz bardziej prawdopodobna. Wciąż nie wiado-
mo jednak, kto, obok Zygmunta Frankiewicza 
mógłby ubiegać się o fotel prezydenta Gliwic. Ilość podpisów zebranych na dzień 21 czerwca. 

Ostatecznie Obywatelski Komitet Referendalny przekazał 
komisarzowi wyborczemu 19.675 podpisów 

czeniu podpisów, a więc pod ko-
niec lipca, komisarz zadecyduje, 
czy referendum się odbędzie.
  
- Następnie w ciągu 40 dni ko-
misarz ogłosi datę referendum. 
W międzyczasie wymagane jest 
jeszcze tzw. „vacatio legis”, kie-
dy uchwała o podjęciu referen-
dum będzie musiała być ogło-
szona w Dzienniku Urzędowym 
Województwa Ślaskiego. Prze-
widujemy, że referendum odbę-

dzie się pod koniec września lub 
na początku października – ko-
mentuje dla „Gazety Miejskiej” 
Andrzej Jarema-Suchorowski, 
rzecznik prasowy referendystów.
 

OKR unika, póki 
co, przedstawienia 
swojego kandydata 
w jesiennych 
wyborach. 
Jak dodaje Jarema-Suchorow-
ski, wbrew krążącym pogło-
skom, na pewno nie będzie 
nim Jacek Krzyżanowski, były 
prezes Piasta Gliwice, biznes-

men i właściciel firmy DAKO, 
która posiada liczne lokale 
gastronomiczne i sklepy w Gli-
wicach. Jak udało nam się nie-
oficjalnie ustalić, kandydatem 
referendystów może być były 
poseł na Sejm z ziemi gliwickiej.  

Przypomnijmy, 
prawdopodobne 
referendum to już 
trzecia próba usu-
nięcia Zygmunta 
Frankiewicza z pia-
stowanej funkcji. 
Podczas pierwszej w 2008 roku 
nie udało się zebrać wystarcza-
jącej liczby podpisów. Druga 
odbyła się w listopadzie 2009 
roku i zakończyła się fiaskiem 

referendystów - w referendum 
udział wzięło wtedy zaledwie 
11,74 proc. mieszkańców 
uprawnionych do głosowania. 
Teraz wszystko wskazuje na to, 
że referendum się odbędzie, a 
gliwiczanie jesienią odpowiedzą 

na pytanie: Czy Pani/Pan chce 
odwołania Zygmunta Frankiewi-
cza z funkcji prezydenta miasta 
Gliwice? 

(Małgorzata Marczok/mpp)
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